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W Węgrzech, tak część jedna stronni. 
ctwa Deaka jak i część stronnictwa lewicy, 
| zamyśla o utworzeniu partji reformy czyli 
środkowej. Mówią 0 usiłowaniach porozumie- 
nia się między Deakiem a Ghiczym, naczel- 
nikiem lewicy. Pomimo zZwycięztwa Deaki. 
stów, czyli stronnictwa rządowego, nie czuje 


; j i obawia 

się ona dosyć silną 1 0 Się dezercji 
kilkunastu swoich do obozu lewicy, Zresztą, 
chociażby to, nie nastąpiło, lewica może 


| przeszkodzić i niedopuszczać uchwalenia u- 
Warki ządo- 
AE. i rowadzona od- 
działywuje fatalnie na sprężystość rządu i 


; widocznie pół- 
urzędową korespondencję, wracając do n 
stji wmieszania Się hr, Andrassego w spra- 
wę jezuitów wydalonych z Niemiec, a osie- 
dlających się w Austrji. Półurzędowy kore- 


/ spondent tłumaczy hr. Andrassego, iż on nie 


może się mieszać w Sprawy wewnętrzne ani 
Przedlitawii, ani Zalitawii, jako minister spraw 
zagranicznych. Dalej wykazuje korespondent, 
iż austrjackie prawodawstwo posiada drakoni- 
czne bachowskie utstawy o cudzoziemcach w 
Austrji, które daleko większą władzę oddają 
w ręce rządu, niż jakakolwiek nowa ustawa 
o cudzoziemcach obecnie uchwalona rządowi 


oddać by mogła. Zresztą nie zakon jezuitów 


> 


zwalezać trzeba, lecz ducha jezuityzmu, a te- 
po zniszczyć można daleko skuteczniej usta- 
wami konfesyjnymi, do których i regulacja 
zakonów należy, niż ustawą bezpośrednio 
wydalających jezuitów z Austrii. 

Fabryka Sternickel i Giilcher została 
opodatkowaną przez c. k. urzęda finansowe 


| w Białej. Zarzucano jej niedokładne fasjono- 


wanie i kazano dopłacić 8000 złr. za czas 
ubiegły i wyznaczano 12.000 złr. na przy- 


' szłość. Wniebogłosy krzyczą teraz dzienniki 
| wiedeńskie na takie prześladowanie tych 


wóch niemieckich fabrykantów przez urzę- 
ae polskich; jak gdyby opodatkowanie 
gdziekolwiek w Galicji stosowało się do na- 
rodowości opodatkowanego i jakgdyby finanso- 
wym dyrekcjom galicyjskim zarzucić można 
polonizm, posunięty aż do namiętnego prze- 
śladowania nie-Polaków. Wymysł to prawdzi- 
Wie fartyzeuszowski. _ s 

Tygodnik Ost und West pisze: Rząd 


| udał się przez pewnego mało dotąd wysuwa- 


nego naprzód posła niemieckiego do kilku 
posłów czeskich z nowym projektem do ugo- 
dy, który na tem polegać ma, iż w zamian 
za uznanie ze strony czeskiej głównych wa- 
runków konstytucji grudniowej i za przyjęcie 
mianowicie ustaw szkolnych, Czechom nato- 
miast, W ramach ustaw zasadniczych państwa, 
udzielona być ma autonomia, aa E 
wymaganiom rezolucji galicyjskiej. t rojek 
ten zrobić miał w kołach młodoczes TĄ o 
bre wrażenie, w klubie posłów czeskich je- 


i anyim. Zdaje Się, 
dnak dotąd nie był dyskutow Ha Eo 
roku 1870, m 


iż rząd zamyśla powrócić 
mniejszości sejmu czeskiego 7 


Literatura polska. 


ki szkolne i pedagogiczne. 


> o dla szkół żeńskich dr. Ka- 

(EEI oki 0, — Stylistyka, czyli nauka 

rola Mechorzy „ała dobrego pisania, tegoż au- 
obejmująca Partyka języka polskiego dia użytku 
zk a> paula Władyslawa Lercla. Drugie 
elemen Dr. L. Kelnera „Pedagogika w u- 
cowana przez Zygmunta Sawczyń- 


Książ 
polski 


tora. 
szkól í 
ğamiê: sę 

skiego.) jek szkolnych, jakie po 
; książek . ych, jakie po- 

Do liaty, tek szkół galicyjskich, przy- 
siadamy ostatnich czasach kilka prac, zasłu- 
było w na bliższą nwagę. O kilku z nich 
gującyć wspomnieć w niniejszym artykule, a 


chcemy m zech odnoszących się do na- 
mianowi i ojczystego, NA którego zaniedba- 
uki języ" ie nietylko w potocznem użyciu, 
nie i zep a dziennikarstwie i piśmiennictwie, 
ale nawe iest ratunek možebny: grunto- 
jeden. tylko A w szkołach. 


wne uczenie mag 
Wypisy polskie dla szkól żeńskich”, 
najcelniejszych pisarzy Krajowych zebrane 
ułożone przez dr. „Karola Mecherzyńskiegc, 
leżą do tych książek, które na pozór stwo- 
nalot latwiej, bo do tego, jak się zdaje 
zyć naj łatwiej, 3 + m: Je, 
rzyć Naj . prócz nożyczek nie trzeba, a je- 
nie więcej) ma rozmaite zbiory tego rodzaju, 
dnak kto 7 nam przyzna że bardzo trudno 
ten chętnie kę podobną, wolną od bardzo 
poc biena Wybór i TE oto dwie 
jedysę trudności, l2 wilu O 
a yne u który się wszystko rozbija. 
Tr paten, eronalym ZNAWCĄ jezyka, zeby 
zeba być doskonaii „zykładów mowy ska- 
mlodzieży nie podać przy j; trzeba być o- 
Żonej najeciałościami obcemi; gałęziach li- 
czytanym we wszystkich prawie 536 dzić 
te ) - zeby módz zgromadzi 
ratury narodowej; ` z niego można było 
materjał dość obfity, ab) 7 TE . its 
zaczerpnąć całe bogactwo najrozmaitszych 
Urywków; trzeba być pedagogiem doświad- 
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We; Lwowie. Poniedziałek dnia 29. Lipca” I872. 


sia 


Wyciąg z protokołów posiedzeń Wy- 


działu krajowego w miesiącu czerwcu 1842., 


(Ciąg dalszy). 

Trzeciemu wreszcie Żądaniu petycji gmin 
powiatu Dąbrowskiego, by przepisy 0 mar: 
notrawcach w odpowiedni sposób zreformo- 
wane zostały, sejm krajowy mógłby dopiero 
wtedy zadość uczynić, gdyby mu przyznanem 
zostało ustawodawstwo o opiekach 1 kurate- 
iach czego wyraźnie domaga Się rezolucja 
sejmu krajowego z r. 1868. Dopóki zaś Tre- 
zolucja ta uwzględniony nie zństanie, spra- 
wy tego rodzaju należą wyłącznie do zakre- 
su działań c. k. sądów. 

Na odezwę c. k. namiestnictwa, wzywa” 
jącą do odebrania fundacji śp. Wincentego 
Łodzia Ponińskiego w zarząd krajowy, _ p0- 
stanowił Wydział krajowy zażądać najpierw 
przedłożenia statutów tejże fundacji, i 

Wydział krajowy poparł w c. k. namie- 
stnictwie przedstawienie Wydziału powiato- 
wego w Rohatynie w sprawie usuwania się 
tamtejszych izrealitów od prestacji drogo- 
wych. U . - ee 
Wydział krajowy przyjął do wiadomośc! 
i zakomunikował magistratowi miasta Kra- 
kowa doniesienie Prezydjum c. k. Namie- 
stnictwa, że wniesiona do wys. Sejmu pety- 
cja rady viasta Krakowa 0 zaniechanie za- 
mierzonych fortyfikacji około Krakowa nie 
została uwzględnioną przez c. k. ministerstwo 
wojny z powodów strategicznych, 

Wydział krajowy wystosował odezwy do 
ces. król. wyższych sądów krajowych we Liwo- 
wie i w Krakowie z prośbą o zawiadomienie 
Wydziałów powiatowych 0 karach pieniężnych 
przeznaczonych dla fnnduszów ubogich 8 
przesyłanych na ręce naczelników gmin. 

Wydział krajowy polecił dyrekcji IWow- 
skiego szpitału powszechnego, ażcby nie wy- 
dawała instrumentów chirurgicznych do sek- 
cji sądowych, do czego w myśl rozporządze- 
nia ministerjalnego z 28. stycznia 1855 r. 
wcale nie jest obowiązaną. 

Na zapytanie wyższego sądu krajowego 
we Lwowie odpowiedział Wydział krajowy, 
że spór zwierzchności gminy Żurawna z Ma- 
rją Bajdaf, która na rowie obok drogi most 
postawiła, należy do kompetencji władz au- 
tonomicznych, gdyż według dekretu kancela- 
rji nadwornej z4. stycznia 1827, bez pozwo- 
lenia zwierzchności gminnej nie wolno niko- 
mu budować na przestrzeni dwóch sążni 0- 
bok drogi. 

Dla tych samych powodów odpowiedział 
Wydział krajowy na zapytanie wyższego są- 
du krajowego we Lwowie, że do kompeten- 
Sk Tan autonomicznych należy także spra 
Roae s prowizorjalnego, wytoczonego przez 
wym w Wi amerlinga przed sądem powiato- 
gminy Darahow, zku ży gon saih 
jeni : anowi Nyczaj o niepoko- 
Jeme w posiądaniu placu. yczej p 


Na zapytani 5 E 
dział Aih tegoż sądu odpowiedział 
eonory Niziniani.: 
skiego mas a przeciw nakazowi lwow- 
~ ratu względeni uprzątnięcia ka- 


mieni koło re e ) 
ujętą zostałą alności i. we Lwowie 


prowizorjalnego : No 
toczonego i nal przeciw gminie lwowskiej wy- 


tonomicznych Pi 5 


znaczeniu t 3 
by stosowność każdem 850 wyrazu, że- 
je ułożyć. w systanać miga oceni, i žeby 
go po ię nojęć ucznia, ab, o ciągłe- 
metodę przechodzenia stopniowe y zachować 
trudniejszych do łatwiejszych FA od rzeczy 
tów znajomszych do mniej znan cą ze dmio- 
padającyc pod oko i łatwych "Ry e pod- 
do abstrakcyjnych. W bagatelnej Poznania, 
pracy spotyka się tysiąc trudności EO pozór 
kłają się jedna z drugą, a gość AÀ ore wi- 
jednej zapomnieć, ażeby prae usunięciu 


w części lub w całości Hesi Swoją uczynić 


Trudności i powiednią. 
Trudności te zwiększają się jeszcz: 1: 
dy idzie o układanie podobnych wypisów "ez 
specjalnem przeznaczeniem np. dla szkół 
żeńskich, dla których nie posiadaliśmy do- 
tąd zupełnie podobnego zbioru, Do ułożenia 
dobrych wypisów dla chłopców, już wielu 
autorów powoli torowało drogę; wypisy dla 
dziewcząt pojawiają się po raz pierwszy, i 
czynią zadość ważnemu brakowi w tej gałę- 
zi piśmiennictwa. 

Ze prof. Karol Mecherzyński posiada w 
bardzo wysokim stopniu wszystkie warunki 
potrzebne do ułożenia takiej książki, jako 
gruntowny pedagog i gruntowny znawca pl- 
Śmiennictwa naszego, o tem nikt zapewne 
powątpiewać nie będzie. Jeżeli więc dodamy, 
że do wykonania tej pracy przystąpił z car 
łem zamiłowaniem, prawdziwie „con amore“, 
nie potrzebujemy już dodawać, że ją wyko- 
nał wzorowo. 

Wypisy podziełone są na pięć części, 
zastosowanych do pięciu klas pensji żeńskiej, 
składają się z 261 urywków, na przemian 
prozy i poezji, obejmujących wszystkie działy 
ogólnego wykształcenia, z. uwzględnieniem, 0 
ile to było potrzebne, przedmiotów bardziej 
interesujących dziewczęta. W ogóle naliczyli- 
byśmy 60 wymienionych autorów, z których 
ustępy złożyły się na tę książkę, a których 
wszystkich pod względem języka i stylu na- 
zwać można wzorowymi lub przynajmniej po- 
prawnymi. W dziale pierwszym, dla począ- 
tkujących przeznaczonym, króluje naturalnie 
Jachowicz, obok Brodzińskiego, Tańskiej, Le- 
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ajh niszczane. 


Na czwarte z koler 
sądu krajowego , 


zapytanie wyższego 
s ; we Lwowie odpowiedział 
Wydział krajowy, że sprawa pozwu prowizo- 


rjalnego, wytoczonego przez panią Ewelinę 
Chajęcką przeciw Jakóbowi Bareqzwojg i Nu- 
chimowi ` i Abie „Kessłęrom w Zurawnie z 
powodu zakwestjonowanej własności placu, 
ma którym p. Uhajęcka zrestaurowane cztery 
budynki napowrót postawić zamierzała, nale- 
ży do kompetencji sądowej jako sprawa pra- 
wa prywatnego. 

„ Wydział krajowy przyjął do wiadomości 
doniesienia sądu obwodowego w Przemyślu 
o dwóch uchwałach wyższego sądu krajowego 
we Lwowie, z których jedną uznaje, że Wy- 
dział krajowy nie spóźnił się z odwołaniem 
w Sprawie sprzeniewierzenią rat zapomogi z 
roku 1866, popełnionego przez naczelnika 
gminy z Surochowa, a draga stanowi, że nie 
Wydział krajowy, lecz włościanie z Surocho- 
wa i cała gmina Surochów są stronami 
poszko dowanemi w tej sprawie. 

Na zapytanie Wydziału powiatowego w 
Rohatynie, czy można ustanawiać dozorców 
na KR, gu ZAW U Wydział krajo- 
wy, że cow takie i można 
tylko na koszt powiatu. przyjjągyrać ; 

Wydział krajowy oznajmił Wydziałowi 
powiatowemu w Krakowie, że drzewa koło 
dróg okregu Krakowskiego, sadzone kosztem 
skarbu rzeczypospolitej Krakowskiej, są wła- 
snością funduszu drogowego, że zatem Ści- 
nanie drzew tych albo gałęzi jest przestęp- 
stwem RE: drogowej, a przeciw szkodni- 
pis ąpl należy według istniejących prze- 

a zapytanie Wydzi iatowego W 
Zaleszczykach objawił Wyda dB 
nie, że odrobienie zalegających z dawniej- 
szych łat prestacji sprzeciwiałoby się ustawie 
drogowej, wskazując przytem temuż Wydzia- 
łowi powiatowemu, że na wypadek, gdyby 
prestacje w naturze nie wystarczały, zarzą“ 
dzić wypada składki w myśl $. 13. ustawy 


odgrowej. 

Na zapytanie Wydział i ey 
R l owiatowęgo 
Sanoku odpowiedział Wydział krajowy, że 


wydawanie orzeczeń w sprawie przestępstw 
mytniczych, popełnionych przez osoby, prze- 
jeżdżające należy do władz politycznych. © 
„Wydział krajowy poinformował Wydział 
powiatowy w Krakowie, żę dnie użyte na 
uprzątniecie, Śniegu nie idą na rachunek pre- 
stacji w $. 12 ustawy drogowej oznaczonych. 
Na wystosowane do c. k. Namiestnic- 
twa a Wydziałowi krajowemu zakomuniko- 
wane zapytanie Jego Eksc. p. ministra- rol- 
nictwa, czy istnieją w kraju większe przed- 
siębiorstwa melioracyjne, któreby w przy- 
szłym roku przy ewentualnem rozdzielaniu 
subwencji i zaliczek z funduszów państwo- 
wych zasługiwały na uwzględnienie, Wydział 
krajowy postanowił zażądać informacji w tej 
mierze od obu Towarzystw rolniczych i Wy- 
działów -powiatowych TLE y 
Wydział krajowy ułożył iustrukcję dla 
rządcy szpitalu złoczowskiego, 1 uchwalił nie 
zawierać z siostrami miłosierdzia w Krako- 
wie kontraktu o usługi dla chorych w szpi- 
talu św. Łazarza w Krakowie, gdyż aktem 
erekcji z r. 1788 i statutem z r. 1839 sto- 
sunek sióstr miłosierdzia do wspomnionego 


znowu Klementyna Tańska i Kazimierz Bro- 
dziński, a obok nich Mickiewicz, Syrokomla, 
Zygmunt Krasiński, Kraszewski, Stefan Wit- 
wicki. Oprócz tego znajduje się w Wypisach 
po kilka przynajmniej urywków z Antoniego 
Goreckiego, Ambrożego i Michała Grabow- 
skich, ks. Jandziłła, Zygmunta Kaczkowskie- 
80, Franciszka Karpińskiego, Jana Kocha- 
Myskiego, Ignacego Krasickiego, Dominika 
š Siszewskiego, Antoniego Malczewskiego, 
EE: zek Naruszewicza, Aleksandra 
zj Peg "e. Henryka Rzewuskiego (ci 
do naino zgledem językowym nie należeli 
umieszczony niejszych, w ustępach jednak 
językowym niż Mic rażącego pod względem 
Wasilewskiego, ma), Słowackiego, Szajnochy, 
liczyliśnn ; 

stkich, g JA iaie 2 
Mecherzyński czer 


torów, chociaż nie wszy- 
piej okazuje, Że protean 
a „ al z obfileg asobu, u- 
względniał piśmiennictwo daea > współ- 
czesne, przewertował całą sporą bibliotekę, 
Wał niej wybrać co najodpowiedniejsze. 
teżliśm do. starannego przeglądania, zna- 

„šo jeden urywek taki, którego 
byśmy może nie umieścili, choć jest okryty 
powagą klasycznego nazwiska J. U. Niemce- 
wicza. Mówimy tu o bajce p. n. „Kura i 
karezęta“ (str. 43). Najlepsza macocha nie 
jest tem, czem dobra matka, to pewna, ale 
jeżeli przypadkiem między dziećmi UCZĘSZCZA- 
jącemi do szkoły, znajdą się takie, które 
mają dobrą macochę, nie szkoły zapewne 
jest zadaniem, zasiewać w ich sercach nie- 
chęć do osoby, która tem więcej 
nek i miłość zasługuje, jeżeli stara Się za- 
dośćuczynić obowiązkom, których spełnienia 
nie ułatwia jej prawo natury. To też sądzi- 
my, ze bajka ta zastąpiona będzie czem ip- 
nem w następnem wydaniu Wypisów któ- 
rym jąke książce z prawdziwą znajomością 
rzeczy i starannością ułożonej, już nie ży- 


na szącu-/ 


Ma tem samem kontrakt staje się zbytecznyim 


V; WSZEM KERI =" o 
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szpitalu został raz na zawsze uregolowany, | 11 sztuk świadectw służbowych i kastę legity- 
macyjną. _Rzotelny znalązca raczy takową ode- 
słać pod powyższym adresem do Mikołajowa, 
gdzie obecnie bawi i beż świadectw tych, bardzo 
potrzebnych jak wiadome dla wszystkich panów 
chlebodawców, nie może znaleść pomieszczenia. 
Posiedzenie Rady miejskiej vdbędzie 
się w poniedziałek dnia 29. lipca b. r. z ude- 
rzeniem godziny 6. wieczorem w sali ratuszowej. 
Na porządku dziennym: L) Wnioski komi- 
sji organizacyjnej w przedmiocie kwalifikacji u- 
rzędników miejskich; sprawozd, p r. dr, Madej- 
ski. 2) Statut emerytury, sprawozd. p.: r. dr. 
Zuker, 


Na konferencję, która w jesieni b. r. 
odbędzie się we Wiedniu w sprawie rozwoju 
naukowych zakładów rolniczych, delegował 
Wydział krajowy dyrektora szkoły rolniczej 
w Dublanach p. Zygmunta Strusiewicza. ] 

Wydział krajowy  delegował swojego 

członka, p. Hallera, i inspektora szpitali dr 
Dobieszewskiego, do Lipska, dla naocznego | 
przekonania się o rezultatach, osiągniętych | 
w tamtejszym szpitalu barakowym i o ko- 
sztach jego budowy, a zarazem polecił dr 
Dobieszewskiemu zwiedzenie przyrządów 0- 
świetienia odpadkami nafty w Sremie, Szpi- 
tali berlińskich, kolonii dla obłąkanych pod 
Lipskiem, zakładu szczepienia ospy w Berli- 
nie, zakupienie w Berlinie mikroskopu i ter- 
mometrów, odebranie od fabrykanta Leitera 
we Wiedniu zamówionych instrumentów lub 
złożonych na nie pieniędzy — a wreszcie za- 
wiązanie stosunków z fabrykantami przyrzą- 
dów i narzędzi szpitalnych. 
_. „Wydział krajowy poruczył dr. Emilowi 
Pieifterowi we Wiedniu zastępstwo Wydziału 
krajowego w rozprawie ze szlązkim Wydzia- 
łem krajowym, przed trybunałem państwa w 
sprawie zwrotu kosztów szupasowych. 

Na przedstawienie Wydziału powiatowe- 


Lwów, 27. lipca 1872. p 
Jasinska mp. 


Skargi na urzęda pocztowe Z kilku 
stron otrzymaliśmy w ostatnich czasact zażale- 
nia na urzęda pocztowe, gdzie nietylko panowie 
ekspedytorowie zachowują się, niegrzecznie ze 
stronami i obchodzą się z niemi niedelikatnie, 
słowem sądzą, że publiczność jest dla nich a nie 
oni dla publiczności ; lecz także podnieść jeste- 
śmy zmuszeni jedną najkardynalniejszą wadę 
poczt u mas, Że posełki, listy, gażety i inne 
posełki, dla których właściwie poczty istnieją 
gdzieindziej, są u nas z umysłu tak zwlekane, 
listy późno doręczane i ekspedjowane, że skargi 


go w Sanoku zaasygnował Wydział krajowy te bardzo słusznie dzielić nam wypada, zwła 


na wsparci i h p. | SACZA, że u nas jeszcze daleko jest do wprowa: 
parcie tamtejszych pogorzelców 1000 złr. | dzenik „taj! zdskdk, "2 "GBP jeg aitai 


Dotkniętej klęską pożaru gminie Unter- 


bergen pod Winnikami sprzedał Wydział dze drogim. Panom pocztmistrzom zaś i ekspe- 
krajow o cenie i ; . | dytorom przypominamy, że w całym Świecie 
Jowy 0 Cenie. targowej - materjał budo przestrzegana jest jaknajwiększa szybkość w 


wlany z tamtejszego lasu funduszowego. 

Wydział krajowy zatwierdził uchwałę 
Rady powiatowej w Nisku, którą postano- 
wiono zaciągnąć pożyczkę w sumie 23.400 
złr. na wybudowanie mostu na rzece Tanwi, 
i ulżenie niedoli włościan dotkniętych klęską 
nieurodząju. 

Przysłane z prezydjum ce. k. namiestni- 
ctwa przedstawienie c. k. starosty w Jaro- 
sławiu, Że należałoby wesprzeć subwencją 
gminę Dobra, gdzie obecnie grasuje tyfus 
głodowy, dla zapobieżenia dalszemu ` szerze- 
niu się epidemii, zwrócił Wydział krajowy 
napowrót prezydjum c. k. namiestnictwa z 
uwagą, że sprawy tego rodzaju należą do 
organów państwowych a fundusz krajowy nie 
ma środków na opędzenie takich wydatków. 

(Ciąg d. n.) 


urzędach pocztowych, bo inaczej nie odpowiadają 
one swemu przeznaczeniu. 

— Klasyfikacja uczniów c. k. giumazjaw 
imienia Franciszka Józefa we Lwowie, na końcu 
roku szkolnego 1872. - 

Klasa I. A) 

Otrzymali stopień celujący; 1) Lewicki Kor- 
nel, 2) Łoziński August, 3) Wyspiański Guido, 
4) Kowalski Michał, 5) Bujak Tadeusz, 6) Aj- 
wa; Frauciszek, 7) Osborger Leon, 8) Stanecki 
Mieczysław, 9) Zadurowicz Tadeusz, 10) Pettersch 
Ignacy, ' 11) Obrubański Leon, 12) Horodyski 
Roman, 13) Janowski Karol, 14) Romaakjewicz 
Eugeninsz. 

-' Stopień pierwszy : 15) Ficałowicz Romuald, 
16) Czajkowski Bronisław, 17) Wisłocki Euge- 
niusz, 18) Jasiński Stanisław, 19) Petzold Ka- 
rol, 20) Piasecki Karol, 21) Knezabski Bazyli, 
22) Dydacki Tomasz, 23) Madejski Zygmunt, 
24) Chojnacki Michał, 25) Hamerski Marjan, 
26) Mahur Piotr, 27) Wislocki Kazimierz, 28) 
Sochacki Dyonizy, 29) Abrahamowicz Wiktor, 
30) Czerny Bronisław, 31) Jasienicki Julian, 
32) Gardziński Sofron, 33) Spital Tadeusz, 34) 
Gittler Filip, 35) Tomaszewski Bogusław, 36) 
Witosławski Zbigniew, 37) Horodyski Kazimierz, 
38) Widrych Maksymilian. 

5 nczniów mają poprawiać jeden przed- 
miot po wakacjach, 4 nie otrzymało promocjij 

Klasa I. B) 

Stopień celujący otrzymali: 1) Szeift Józef, 
2) Stachewicz Teofil, 3) Stefanowicz Michał, 4) 
Wolter Władysław, 5) Fida Piotr, 6) Aecht 
Aleksander, 7) Czabański Józef, 8) Jaszowski 
Karol. f 

Stopień pierwszy: 
10) Friedberg Józef, 


Kronika. 


Kurjerek lwowski. 


Wczoraj w wieczór około godziny 9 woźni- 
ca jakiś prawdopodobnie ze wsi przybyły, jadąc 
Halicką ulicą koło stanowiska jednokonek, z nie- 
wiadomego powodu spadł z kozła. Nie mogliśmy 
skonstatować, czy się na miejscu zabił czy tyl- 
ko przytomność stracił, Kilku z przechodniów 
obstąpiło go do koła. Nie mogąc mu dać ratnn. 
ku szukaliśmy policjanta, któryby go zawiózł na 
policją. Tymczasem ani na plaen Halickim, ani 
na Marjackim aż do Zorża, ani ma ulicy Aka- 
demickiej Żadnej stójki nie było widać. 

Pan Józef Obłoczyński, prywatny oficjalista 
obecnie bez służby, zgubił w okolicy Siechowa 


= 


9) Jasiński 
11) Starzewski 


Stanisław, 
Mikolaj, 


czymy, ale wróżymy na pewno, że niejedną 
następną edycję mieć będą. 

Przy sposobności niech nam wolno bę- | 
dzie zwrócić uwagę ma ,dawniej nieco, bo 
przed dwoma łaty wydaną Stylistykę prof. 
Mecherzyńskiego. Książka ta nie jest uży- 
wauą po szkołach, chociaż używaną być po- 
winna, bo niestety programy szkół naszych 
nie obejmują systematycznej nauki pisania 
poprawnie i pięknie językiem ojczystym i to 
z pewnością jest przyczyną, że tradycja po- 
prawnego języka 1 stylu ginie i zaciera się, 
nietylko pomiędzy nauczycielami, ale nawet 
pomiędzy literatami, że obce naleciałości i 
dziwactwa językowe, wkraczają do nas jak 


CEO E E DEC CTE | PA a 
istnie lub podług innej gramatyki nie oddał- 
by takiej przysługi, nie wdrożyłby ucznia 
tak dobrze w system, według którego nauka 
gramatyki ma być mu następnie. wykładaną, 
jak zastosowany właśnie do tej gramatyki, 
według której dalszy wykład ma się odby- 
wać. O ile zatem bez pewnych wiadomości z 
gramatyki nawet szkoła elementarna obejść 
się nie może, jeżeli z niej mają wychodzić 
uczniowie uzdolnieni i przygotowani „odpo- 
wiednio do zrozumienia dalszej nauki, Gra- 
matyka Lercla- nawet w takich szkołach 
używaną być powinna i bez skrupułu uży- 
waną być może. =~ 
Na zakończenie tej pogadanki 


o książ- 


d P i lnych, niech Bam wolno bedzi 

z otwarte wrota, że wołanie o poprawę | kach szkoln, 1 o będzie 
Skażonego języka, glosy takie jak dx Sko- | wspomnieć jeszcze o świeżo wydanej „Peda. 
bla i innych przebrzmiewają bez wrazenia 1 | gogice w urywkach* dr. L. Kelnera, opra- 


cowanej przez Zygmunta Sawczyńskiego. 


| „. Stylistyka / prof.. Mecherzyńskiego m. 
wpływu ysty B Brak miejsca i charakter polityczny naszego 


jest książką pod każdym względem dobrą i 


praktyczną, jedną z takich książek jakie bę- ;| pisma nie pozwala nam wdawać się w ob- 
dziemy mieli, jeżeli do opracowywania pod- | szerniejszy naukowy rozbiór tej pracy, na 
ręczników szkolnych : brać się będą pisarze | który Onu ze wszechmiar zasługuje, obo- 


gruntowną nauką i doświadczeniem pedago- 
gicznem jak jej autor, a nie początkujący i 
niedoświadczeni, próbujący sil swoich na u- 
czeniu innych. Dlatego sądzimy, że niejeden 


wiązkiem naszym ješt jednak powitać w niej 
dzieło szczęśliwie wybrane, pożyteczne i o- 
pracowane bardzo starannie. Tłómacz przy- 
tacza w przedmowie zdanie jednego z peda- 


z nauczycieli i niejeden z gorliwszych u- | gogow niemieckich, Vernalekenu, obecnie dy- 
czniów chętnie skorzysta 7 tej wskazówki rektora sęminarjum nauczycielskiego w Wie- 
dzieła, które mu wiele dopomódz może do |! dniu, że „Pedagogię w urywkach* przynaj - 


nabrania sztuki oddawania swych myśli pra- 
wdziwie polskim językiem, 

Drugą książką, również dla szkół nie- 
przepisana, a jednak mimo to używaną przez 
nauczycieli i uczniów, jest skrócona gramaty- 
ka Małeckiego, ułożona przez p. Lercla. 
Wziętości jej dowodzi drugie już w bardzo 
krótkim czasie wydanie. Można się nie gu- 
dzić co do niejednego punktu z prof. Mate- 
ckim, ale kiedy jego gramatyka jest dla 
szkoł naszych przepisana, wykładać podług 
niej trzeba, trudno zaś od razu przystępo- 
wać do ucznia z obszerną pracą Małeckiego; 
aby Małecki mógł być pojętym, trzeba go 
było dla początkujących uprościć, Skrócić i 
zastosować. Uczynił to p. Lercel bardzo do- 
brze i w tem leży sekret wziętości jego 
książeczki. Żaden podręcznik ułożony samo- 


mniej raz w rok przeczytać powinien każdy 
nauczyciel.“ Przeczytaliśmy i my tę książkę 
I możemy zaświadczyć. że zdanie p. Verna- 
lekena nie jest czczą, dziennikarską reklamą 
Czytając „Pedagogię* dr. Kelnera nauczyciel 
nauczy się poważnie zastanawiać nad swym 
zawodem, nauczy się przedewszystkiem Ko- 
cha 6 swój zawód. Dlatego najgoręcej tę 
książkę młodym szczególnie nauczycielom 
polecamy, ciesząc się, że i przekładowi, tak 
pod względem języka i stylu, jak pod wzglę- 
dem zastosowania do naszych stosunków i 
potrzeb oddać możemy zasłużoną pochwałę. 


||| uuu moca = 


> 
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ma 


12) Rieger Jau, 13) Sigmund Leon, 14) Zagór- 
ski Władysław, 15) Rokosz Antoni, 16) Ruman- 
storfer Józef, 17) Erlacher Walerjan. 18) Pila- 
wski Emil, 19) Ligęza Władysław, 20) Kurma- 
nowski Władysław, 21) Bieńkowski Franciszek, 
22) Słojowski Antoni, 23) Paklerski Mieczysław, 
24) Strzyżowski Józef, 25) Olszewski Leon, 
26) Garduliński Ludwik, 27) Miączyński Mie- 
czysław, 28) Ohanowicz Krzysztof, 29) Urbań- 
ski Faustyn, 30) Jaworczykowski Jan, 31) Pią- 
tkowski Karol, 32) Aszkenase Salomon , 33) 
Hofman Hieronim, 34) Szlosger Mieczysław, 
35) Łukowski Tadeusz. 

3 uczniów mają poprawiać jeden przedmiot 
po wakacjach i 6 nie otrzymało promocji. 

Klasa I. C) 

Otrzymali stopień celujący: 1) Sondermayer 
Roman, 2) Czaprański Konstanty, 3) Homiński 
Kazimierz, 4) Gadziński Władysław, 5) Niebie- 
szczański Piotr, 6) Smoliński Leon, 7) Kalino- 
wski Kalasanty. 

Stopień pierwszy : 8) Pieczonka Józef, 9) 
Łabęcki Romuald, 10) Walewski Wandalin, 11) 
Sanocki Kazimierz, 12) Nowicki Bronisław, 13) 
Roiński Władysław, 14) Krębuszewski Edmund, 
15) Sokalski Bronisław, 16) Kammer Franciszek, 
17) Podwysocki Konstanty, 18) Hołota Michał, 
19) Orłowski Józef, 20) Wysokinski Aleksan- 
der, 21) Sotschek Karol, 22) Rybicki Tadeusz, 
23) Babel Karol. 

6 uczniów mają poprawiać jeden przedmiot 
po wakacjach, 8 nie otrzymali promocji, 

d. n.) 


— Wyższa szkoła żeńska w Rzeszowie. 
Szkoła ta przez dwa lata dawniejsze przy pen- 
sjonacie p. K. Zdrojkowskiej , 0d rokn w szkole 
miejskiej, miała dotąd klas dwie. W przyszłym 
roku szkolnym przybędzie klasa trzecia. Uczyć 
będzie jak dotąd nauczycielek dwie, nauczycieli 
12 i katecheta. 

Dechody tej szkoły powstały: z dochodu 
z balu z procentami 279 zł. 37 c., z zapomogi 
z fundacji śp. Jana Towarnickiego z procentami 
116 zł, z dawnej oszczędności 13 zł, 2% zapo- 
mogi sejmowej 400 zł. i z dochodu od uczen- 
nic 598 zł. (znaczna liczba nczennie była uwol- 
nioną od połowy opłaty) razem 1406 zł. 37 c. 


Wydatki: Sprzęty szkolne 170 zł. 30 c. 
przybory naukowe, mapy, książki, wzory, Okazy 
itp. 107 zł. 50 c., opał 39 zł. 80 c., usługa 
18 zł., opłata nauczycielki i remuneracja 192 
zł. Wynagrodzenie nauczycieli po 50 c. za go 
dzinę 534 zł. 50 c., drobue wydatki: portorja, 
kreda. gąbki, ogłoszenia itp. 10 zł. 30 c., ra 
zem 1072 zł. 40 c. Na przyszły rok szkolny 
zostaje 333 zł. 97 e. 

Zapisać się można w ostatnich dniach sier- 
pnia lub pierwszych września u| dyrektora 
wyższej szkoły żeńskiej p. J. Zagórzańskiego, 
prof. gimnazjalnego. Przyjęcie dv klasy pierwszej 


Na mocy upoważnienia francuskie 


Na zasadzie prawa z dnia 15. 


TRZY MILJARDY FRANKÓN 


w rencie 5 procentowej, po € czyli 100 franków kapitału z pobieraniem procentu od 16. sierpnia 1872 r. 


Subskrypcja odbywać 


zależy ud scznltatu egzaminu wstępnego. Opłata 
miesięczna wynosi 4 zł. 
W imieniu Rady opiekuńczej wyż. szk. Żeń- 


skiej w Rzeszowie. = 
| z J. Łokietek. 


— Wart Pač pałacu. Niedawno wyśmie- 


wały się wszystkie dzienniki niemieckie z nastę- | 


pującego objawu błazeństwa francuskiego. 

W Nenilly, pod Paryżem, gdzie obecnie od- 
bywa się rodzaj wolnego targu, trwającego trzy 
tygodnie, pokazują olbrzymią kobietę, ** = 

Na tablicy wywieszonej przed namiotem, 
czy pomieszkaniem owej kobiety napisano nieor- 
tograficznie: „Colosse femme a barbe, róe A 
Strasbourg, a opté pour la nationalité frangaise. 
De tes enfants sois fier, o mon pays!“ Co zna- 
czy: „Brodata olbrzymia kobieta, urodzona w 
Strasburgu, oświadczyła się za narodowością 
francuską. Dziećmi twojemi możesz się pochlu- 
bić kraju mój!“ 

Powtarzamy, dzienniki niemieckie wyŚmie- 
wały się z tego, i było też z czego. Każdy w 
swój sposób staje się śmiesznym i Niemcy dzi- 
wnym trafem stali się Śmiesznemi w podobny 
sposób. 

Wkrótce po wyśmianiu przez gazety bła- 
zeństwa francuskiego, rozpoczął się śmiech z 
Niemców we Francji, 

W tych czasach w Toruniu ogłosiły afisze : 
„Amors grósstes Meisterwerk, (sic!) Unglaublich 
und doch wahr! Die Riesin Fräulein Fiorentiue, 
die Kónigin aller Riesinnen, welche jemals ge- 
sehen worden, genant Deutschland s Grösse 
und Starke... Erster Platz 5 sgr.; Zweiter 
Platz 2'/, sgr. To znów znaczy: „Największe 
arcydzieło Amora. Nie do uwierzenia, a jednak 
prawdziwe! Olbrzymia panna Florentyna, królo- 
wa wszystkich kobiet olbrzymich, które kiedy- 
kolwiek widziano, zwana wielkością i siłą Niemiec. 

(Stärke oznacza wprawdzie także ja łowicę, 
tu jednak z pewnością oznaczać ma siłę)*... 
Cena pierwszego miejsca 5 sgr.; drugiego miej- 
sca 2!/4 Sgr. 

I coś podobnego dzieje się „in der Grentz- 
wach doutscher Ciwilisation in Osten !* w nad- 
granicznej straży cywilizacji niemieckiej na Wscho- 
dzie (tak Niemcy nazywają Toruń). 

—  Zatopione okręta wojenne włoskie pod 
Lissą: „Re d' Italia“ i „Palestro“ były zaraz 
po ukończeniu wojny w roku 1866 przedmiotem 
badań marynarki austrjackiaj, czyby niedało się 
ich w całości lub przynajmniej pojedyncze czę- 
ści uzbrojenia, wydobyć na wierzch. — Ostatnie 
to przedsięwzięcie powiodło się — lecz niezu- 
pełne. — O tatniemi czasy, kilku przemysłow- 
ców dalmackich, robiło na nowo usiłowania by 
choć w części ten bogaty materjał spoczywający 
na dnie morskim wydobyć. — Poszukiwania je- 
dnak te, przedsiębrane na własną rękę nie przy- 
niosły żadnych rezultatów. Fregata „Re d'Italia“ 


go ministerstwa finansów, niżej 


enie 84 fr. 50 et. za 5 franków renty, 
się będzie dnia 28. i 29. lipca 1872 roku a mianowicie : 


była wprawdzie łatwo odnalezioną, jeduas tak 
się już głęboko w dno morskie wryła i tak 
grubą warstwą mułu i różnych roślin była po- 
krytą, że niepodobieństwem było żadnemu nur- 
kowi dostać się do jej wnętrza. — Co się zaś 
tyczy statku „Palestro“ i zatopionej w roku 
1859 fregaty „Radetzky“, to nawet miejsca, 
gdzie się znajduje na dnie morskim niepotrafiono 
odnaleść. —  Spostrzeżono wprawdzie kształty 
trzech okrętów, jednak niewiadomo na pewno 
czy to te, czy też jedne z tych kupieckich okrę- 
tów, które przed 20 laty tu zatonęły. 


— Międzynarodowy kongres reformy wie- 
zień obraduje w tej chwili w Londynie. Dzieli 
się on na trzy sekcje: najprzód rozbierać bę- 
dzie kwestję więzienia w toku Śledztwa, nastę- 
pnie zajmie się położeniem więźnia odsiadujące- 
go swą karę, nakoniec położeniem więźnia po 
uwolnieniu. W pierwszej sekcji rozbierać będą 
pytanie, czy nie należałoby w przyszłości odstą- 
pić od pewnych kar? Drugim przedmiotem bę- 
dzie: czas trwania kary; trzecim, zaostrzanie 
kar przy powtórzeniu przestępstwa, Oprócz tego 
kongres zajmować się będzie traktowaniem wig- 
Źźnia przed rozpoczęciem właściwego postępowania 
kryminalnego (zdaje się, Że to stosuje się tylko 
do krajów, W których sąd przysięgłych jest za- 
prowadzony), Oraz wydalaniem przestępców. Dru- 
ga sekcja zajmie się następnemi punktami: 1) 
Prawa o więzieniach. 2) Administracja i inspek- 
cja więzień. 3) Stanowisko i wyksztalcenie u- 
rzędników więziennych. 4) Bndowa więzień. 5) 
Praca w więzieniach. 6) Nauka w więzieniach. 
7) Kary za przewinienie przeciw karności wię- 
ziennej. 8) Postępowanie z przestępcami niele- 
tnimi. 9) Statystyka więzień. Trzecia sekcja zaj- 
mować się będzie następnemi pytaniami: 1) 
Skrócenie kary i warunkowe uwalnianie. 2) Nad- 
zór nad wypuszczonymi więźniami. 3) Wspiera- 
nie uwolnionych więżniów. 4) Domy przytułku. 
5) Wychodźtwo. 6) Rehabilitacja więźniów. Kon- 
gres oprócz tego zajmie się pytaniem : jakie są 
korzyści rozmaitych systematów  więzienuych ? 
Regulamin stanowi, że każdy mowca może głos 
zabierać tylko przez dziesięć minut, prezes jed- 
nakże może ten czas przedłużyć. Program, jak 
widzimy, jest niesłychanie ważny i bogaty. 


— W Sprawie emigrantów w Galicji. 
Pod tym tytułem umieściła niedawno Deutsche 
Ztg. korespondencję z Galicji. w której Niemiec 
jakiś skarzy Się na to, że podczas gdy „wędro- 
wne żebractwo* polskie otrzymuje najlepsze po- 
sady, „dzieci ojczyzny“ przy obecnym „niedorze- 
cznym systemie polonizacji* pozbawione zajęcia 
muszą żyć w ubóstwie. Pod dziećmi ojczyzny ro- 
zumie zatem autor niemieckich przybyszów, a 
Polaków z pod innego zaboru traktuj», jako cu- 
dzoziemeów, którzy przybywają do Galicji, aby 
wydzierać chleb z gęby niemieckiej Najkomi- 
czniejszem teg" Wszystkiego jest zaręczenie , że 
caly kraj tak Samo spogląda na tę sprawę, jak 


podpisani przyjmują subskrypcję 


| zgodziła 


zacny korespondent — patrjota, i tylko ulega 
jakby jakiemuś czarodziejskiemu zaklęciu, Szano- 
wny patrjota galicyjski nie może pojąć jak mo- 
żna ponosić jakiekolwiek ofiary, które procenta 
nie przynoszą i,tłómaczy to sobie siłą czarno- 
księzką. 

— Pielgrzymka do ziemi świętej. Gaz. 
Kiel. donosi, iż dwóch włościan z powiatu pin- 
czowskiego, Wojtasik z gminy Książnice i Ka- 
bot z gminy Dobiesławice, postanowiło odbyć 
pielgrzymkę do Ziemi Świętej. W tym celu 
zgłosili się do Zarządu powiatowego w celu wy- 
jednania stosownych paszportów, po których o- 
trzymaniu mają zaraz się udać w tę podróż przez 
Wiedeń i Tryest do Jerozolimy, — => 

— W Krakowie zrabowała banda cyganów 
małą dziewczynię. Kraj 2 niedzieli donosi, że fo- 
tograię tej dziewczynki oglądać można za kratką 
w bramie policyjnej. 


Gospodarstwo przemys! i handel. 


Ceny przeciętne mięsa i chleba w mie- 
siącu czerwcu b r. były następujące: 

Mięso: Wiedeń 37,29 c. Praga 33,80 c. 
Berno 33,— c. Opawa 30,— c. Salzburg 


30,— c. raz 29,— c. Peszt 31— c, 
Lwów 26,54 c. 

Cielęcina: Wiedeń 38, — c. Praga 
32,— c. Berno 29,— c. Opawa 28,— c. 


Salzburg 32,— c. Graz 27,— c. Peszt 45,— ©. 
Lwów 20,— ©. 

Wieprzowina: Wiedeń (młoda) 45. — c. 
(stara) 41, — c. Berno 33,— c. Opawa 32,— c. 
Salzburg 36,— c. Graz 32,— c. Lwów 85,— c. 

Chleb (za funt) Wiedeń 10,— c. Praga 
7,81 c. Opawa 7,— c. Graz 9,04 c.  Peszt 
1,— ce. Lwów 7,25 c. 


Ankista wiedeńska ustanowiona dla upo- 
datkowania wódki ukończyła już swe prace, 
Większość rzeczoznawców, należących do ankiety 
się przyjąć jako miarę produktu: 4 
pret. z buraków, 4"/, procent z mącznych pło- 
dów, a 5} pret. z melassy. Prócz tego wska- 
zała, iż odstąpienie od dotychczasowego ograni- 
czenia w objętości zacieru, byłoby  pożądanem, 
Oznaczenie zaś stosunku między objętością apa- 
ratu gorzelnianego a naczyniem fermentacyjnym, 
gdyby naczynia te na przyszłość nie podlegać 
miały opadatkowaniu, ma nastąpić później, Za- 
parki (Macerati nsgefa3se) względnie tylko pod- 
legać będą opodatkowaniu. 

Wymianę aparatów gorzelnianych w czasie 
pędzenia uznano za dopuszczalna, pod warun- 
kiem jednak, że w takim razie podstawa opoda: 
tkowauia nie dozna ziniany. 

Gdy zatem obrady nad reformą opodatko- 


wania wódki ukończone zostały, uastąpić ma te- 
ankiety do naradzenia się wzglę- 


raz zwołanie 


dem reformy opodatkowania cukru. 
szeDi 
zdań. 


I tu zapro 
będą przemysłowcy fachowi dla wymianf_ 


Rząd angielski rozpoczął pertraktacje 
rządem moskiewskim względem zawarcia konwet' 
cji dla uchrony znaków kupieckich (marki). Pal: 
traktacje ts roknją najlepszy skutek, 


Rafinerja spirytusu Juliusza Mikola- 
Sza notuje spirytus rafinowany stopień 74, spin 
rytus rafiuowany z anyżem stopień 77 


a 

— Wiadomości społeczno - ekonomiczne 

— W Lubelskim, w okolicach Zwierzyńcł 
przemysł gospodarczy w gałęziach zaniedbanych 
coraz więcej zaczyna się budzić, dotąd główni! 
skierowany jest do pszczelnictwa. Takiego zapali 
do pasiek nawet przed 10 laty trudno było dë 
patrzeć. Dawniej tylko włuścianie i księża unicó 
oddawali sią pszczolnictwu z zamiłowaniem, dzi 
siaj wielu dzierżawców folwarków zaczęło tę ga 
lęź gospodarstwa popierać. Są nawet i tacy, € 
znakomite na ten cel łożą fundusze i cieszą si 
odpowiedniemi korzyściami. Jeżeli wszyscy wy. 
trwają w tych chęciach, to kiedyś wódka wypartł 
zostanie przez miód. 1 
.— W  Kongresówce istnieje 34 fabryk pa 
pieru, których wartość produkcji rocznej docho 
dzi do 800.000 rs. a liczba robotników wynos 
1500 ludzi. Najwięsszą z nich jest fabryka 
Sdczewce, w gostyńskiem położona; wartość pró 
dukcji wynosi tu 245.000 rs. Pracuje w niel 
350 robotników. Drugą z rzędu jest papierniś, 
w Jeziernej pod Warszawą, produkująca papieri 
za 115.000 rs. Od 4. kwietnia r. b. jest je 
szcze czynną trzecia większa, nowo założona fe 
bryka tego rodzaju, której produkcja jeszcze sk 
nieda stanowczo oznaczyć; sądząc jednak po jej 
rozmiarach z tamtemi silnie konkurować będzić 
Fabryka ta położona jest w powiecie wieluńskim, 


Telegramy Gazety Narodowej 


Petersburg 29. lipca.  Wedłuf 
najnowszych dyspozycji car Aleksander * 
większą świtą przybędzie 6. sierpnia_dl 
Berlina. r | 


lipca 1872 r. emitowane będą 


eti 


w Wiedniu, w Likwidaturze Akcyj. e. k. uprz. austr. Zakładu kredytowego dla handlu i przemysłu i u PP- ) w Niedzielę dnia 28. b. m. 9d godz 
S. M. von Rothschild. | 9 do 2. p 
w Bernie, Pradze, Liwowie, Opawie i Tryjeście, w fljach c. k. uprz. austr. Zakładu kredytowego | Y aye dnia 29. b. m. od 


dla handlu i przemysłu. 
Przy subskrypcji wpłaca się natychmiast za każde 5 fr. renty, lub 100 fr. kapitału, fr. 14.50. 

| Wpłata ma być uskutecznioną we francuskim złocie, angielskich, belgijskich , holenderskich i pruskich banknotach, lub też | 
|| w wekslach na Anglję, Belgję, Holandję i Prusy. | 
Subskrypcja powinna opiewać na 10 franków, lub też na wysokość renty na 10 franków pomnożonej. 
Subskrybenci otrzymają na wniesione wpłaty imienne interymalne kwity poświadczające, które w swoim czasie zostaną wymie- 
gamem miejscu, gdzie miała miejsce subskrypcja, na certyfikaty pożyczki na okaziciela, (au porteur). 


nione w tem | 
jakoteż kursa wyżej wymienionych wartości, mogą być przejrzane w miejscach 


Bliższe wiadomości o prawie dotyczącem pożyczki, 
subskrypcji. | 
Wiedeń, 25. lipca 1871. 


S, M. von Rothschild. 


C. k. uprzyw. austr. Zaklad kredytowy dla i 
handlu i przemyslu. 


